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Oda niedzieli ubiegłej, od chwili gdy radio podało wi adoriość o zmide= 
nięciu Mikołajczyka - przeżywany tydzień napięcia. 

Nietylko Polacy, lecz i opinia publiczna zagranicy interesuje się 
gorączkowo loser chłopskiego przywódcy, który za swe złudzenia o możli- 
wości współpracy z Rosją zapłacił dwuletnią, beznadziejną walką i wkoń- 
cu ,zagrożony losen Petkowa, musiał uchodzić z kraju, Czy jednak uszedł? 
Los jego zaczyna budzić niepokój, a do chwili oddania numeru do rąk czy- 
telników, nie pewnego o ucieczce Mikołajczyka niewiadomo. Czy jest to 
jeszcze jedna sowiecka zbrodnia ? 

T każdym bądź razie wydarzenie to ma sens poważny i każdy wyczuwa 
instynktownie, iż stała się rzecz wielkiej wagi. Zniknięcie Hikołajczy- 
ka, wraz z Korbońskimn, delegaten rządu w czasie okupacji i Bagińskin - 
niezłormyn Żżołnierzen wolności, zamyka dwuletni okres, w którym społe- 
czeństwo ,za ich «właśnie pośrednictwem, usiłowało znaleźć sposób współ- 
życia z sowiecki suwerenen, 

Społeczeństwo, w chwili zakończenia wojny, było śmiertelnie ZNUŻO- 
ne walką z pierwszym okupanter, wykrwione, rozdarte, zdradzone przez 80- 
juszników í zrujnowane materialnie. Groziła przytym walka bratobójcza, 
której rozpętanie zapowiadała zresztą jawnie Moskwa, obiecując tzosta- 
wić Polaków sanyo sobie, by się nawzajem wyrżnęli, V takiej chwili in- 
stynkt sanozachowawczy społeczeństwa kazał ratować przede wszystkiem sam 
byt Diologiczny i te za wszelką cenę, Wielu polityków, niędzy iamymi at 
Mikołajczyk poszło za tym instynkten narodu ~ jeśli nawet instynkt ten 
nie pokrywał się z racją stanu, z mądrością polityczną i racją państwo- 
wą, I tutaj stajemy wobec źródła konfliktu między państwem polskim 1 
społeczeństwei polski, sprzeczności, której świadkari. jesteśmy od 2 
ie - | 

Rząd Rzeczypospolitej - piastun ciągłości i suwerenności państwo- 
"wej, wykonawca jedynie legalnej władzy — nie mógł iść na zadne już us- 
tepstwa wobec najeźdźcy - pod grozą zniszczenia sariego Państwa, Jake O= 
ganu i symbolu całej i niepodległej Polski. 

Państwo znalazło się na wygnaniu -~ lecz naród pozostał w kraju. 
Naród pozbawiony organizacji państwowej, przemocą wtłoczony w tryby ob= 
cej machiny etatystycznej; uczynił Mikołajczyka swyn mandatariuszen i 
wyrezicielem. swych dążeń. Historia referendun i "wybory? dały dowód, że 
zaufanie społeczeństwa było całkowite, 


Zniknięcie Wikołajczyka dzisiaj jest nietylko przyznaniem się je- 
Jest również potwierdzeniem fak- 


go do przegranej ~ jest czytiś więcej. 
których cenę kazała Mikołajczyko- 


DONIE Rosja nie dotrzymała warunków, i 
wi płacić, jest potwierdzeniem zerwania umów, a więc unieważnieniem 
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układów. Od tej chwili niena już nawet pozorów, Pozostała naga przemo, 

Rząd polski i politycy obozu emigracji przewidzieli ten obrót wyda- are 
rzeń, Znali Rosję lepiej. | l 

Rysuje się obecnie możliwość, że ci ludzie, którzy przez dwa lata ieni 
ostatnie byli mandatariuszani społeczeństwa w kraju - znajdą się zagra- 
nicą, Zjawią się przekonani wreszcie, iż ich walka była bezeelowa, zaś 
ofiery, ma jakie nar 2 IKa] = daretne. Be emigracja niała jednak słu- : 
szność. I wówczas zdarzyć się powinno, iż mądrość państwowa rządu i ins- iny 
tynkt sanozachowawczy narodu odnajdą się znowu na wspólnym szlaku, | 


P. | 
LOSY MIKOŁAJCZYKA 4 z 


Da ma a A OE R OE PJ A A M WMA Ma WE O M 


Losy czterech ludzi: Mikołajczyka, Korbońskiego, Bagińskiego i Bryji 
zaczynają budzić jaknajwiększy niepokój. 


Znawcy metod sowieckich twierdzą bez wahania, że żaden z zagimies 
nych wogóle nie opuścił granic sowieckiej strefy. Prawdopodobnie zosta= 
li zlikwidowani przez NKWD - być może nawet bez wiedzy Cyrankiewiczów i 
Bermanów, 
- Dò zwiększenia niepokoju przyczyni o e fakty następujące: 
1/ Nikt zagranicą nie otrzymał znaku życia od nikogo z czterech zagini.o— i 
nych, mimo iż nie byłoby żadnych przyczyn dla Mikołajczyka, by kryć swój sk 
pobyt zagranicą, 2/ Reżim i Moskwa z naciskiem podkreśla w prasie i w ra- 
dio, że Mikołajczyk zbiegł zagranicę, chcąc w ten sposób, jakby umyślnie, pa 
stworzyć fałszywe pozory. 3/ Według wieści, jakie przedostały się 5 MEL 1 
szawy, Mikołajczyk już w ciągu ostatnich 10 ani przed swym zniknięciem 
obawiał się aresztowania i nie nocował w domu, Pierwszy komunikat o ucie- 
la czce ukazał się 25 października, w sobotę, ale od e2 października tije 
od środy ~- nikt już Mtkółajczyka nie widział. Upłynęło więc już od tej = 
chwili jedenaście dni i wszelkie przypuszczenia o pobycie Mikołajczyka 
w Szwecji, w Danii, w Anglii okazały się fałszywe, | 


TESTAMENI_"PSI" 
W dniu 25 października, a więc w chwili, gdy Mikołajczyk już zoka 
nął z Warszawy, wyjechawszy rzekomo do Poznania ną skutek depeszy od ` 
i chorej matki ~- ukazał się w "Gazecie Iudowej" /Nr.291/artykuł wstępny 
| T.Garczyńskiego, który uważany być może za rodzaj testamentu polityczne” 
| go PSL jako partii legalnej. W dwa dni później "Gazeta Ludowa” została $ 
"objęta" przez komunistycznych delegatów,a PSL zlikwidowane, 0to końcowy usępł -- 
| _ "Przypomnijmy sobie przeszłość, Mieliśmy naprzód jeden rząd > EMMĘ m 
gracyjny w Londynie, Potem mieliśmy dwa rządy: ten emigracyjny i ten IB 
belski. Pokąd trwała walka z okupantem, rozgrywka nie przybierała zbyt 
ostrych form: stawała się coraz gorętszą w miarę zbliżania się końca woj” 
ny. Wysiłki aby doprowadzić do pełnego kompromisu zawiodły. . 
Społeczeństwo było rozdarte, Wydawało się, że stoimy w obliczu ka~. 
tastrofy walki bratniej, część społeczeństwa znajdowała się w podziemiu, 
Co robi wtedy PSL $ Mikołajczyk przyjeżdża do kraju żegnany. okrzy= 
kiem "zdrajca". W kraju widmo tragedii zostało zlikwidowane, j F 
| Któż w Polsce ma większą zasługę w rozładowaniu podziemia ? Nie ma 
w Polsce nikogo, kto pragnie wojny.Nió ma w Polsce nikogo, kto śmiałby 
| osłabić front antymiemiecki, | 
| Nie ma w Polsce nikogo, kto zakwestionowanie granic zachodnich nie 
| uważał za akt wrogi. Nie ma w Polsce nikogo, kto by nie potępił pođ- 
ziemia, gdyż jego rozrost oznacza walkę ACERO AŻ 
| Są to proste prawdy, zawierają one nie linię frontu stronniotwa, 


lecz irontu nawodiee" 


U 


a A A A A A M 0 


p AE A AE O W ME W M AE PY PO OT MMO WW 


, Gdyby dziś ktoś chciał stworzyć nową modlitwę za umarłych, modlitwę 
zawierającą cały ból i rozpacz powojennych czasów, — musiałaby to być li- 
tania. Długa litania pól bitewnych.. 

"TEMPUS FIGIT", Tak, czas leci milowymi krokami, chociaż jeszcze 
ziemia nie stwardniała na tysiącach, dziesiątkach tysięcy mogił, Ale czas 
przynosi zapomnienie, Ociera wypłakane prawie do ostatka oczy matek, wy- 
wołuje uśmiechy na ustach dzieci, którę się nigdy nie śmiały, wyrosły ba= 
wiem w schronach 1 pod bombami. Rwące rzeki bólu pod dotknięciem czasu 
zmieniają się w łagodne strumienie, a rozpacz, targająca sercem po ozy- 
jejś stracie, ~ przestaje być jękiem nieustannym i zmienia się w płacz, 
który czasem nawiedza nas we śe, p i 

A na polach, na szerokich polach bitewnych, gdzie do dziś dnia drze- 
wa jeszcze nie zdołały rozprężyć swoich liściastych konarów, posiekanych 
i połamanych kulani - leżą żołnierzy Drugicj Wojny. A w rowach, których 
nikt nic odnajdzie, w zbiorowych mogiłach — leżą miliony pomordowanych 
ofiar. śołnierzć szli, by ich ocalić, Szli w ogniu 1 krwawy trudzie, 
niosąc z sobą wolność, Ale nic wszysey doszli, DO*przed nimi był duży 
szmat drogi, na której czyhała śnieró, A więźniowie obozów koncentracyj- 
nych, ludzkie cienie w łachmanach - wypatrywali oczy do Micba, czy stem= 
tąd ponoc nie nadejdzie, czy Pan Bóg nie objawi się tysiącarij, samolotów, 
nie zagrzmi czołgami, nie wyrwie .z piersi pieśni wyzwolenia... | 

Ale Pan Bóg też szedł wolno. Być może, źc przerażony tyt wszystkim, 
co się dzicje na a waż głowę w dłoniach i płakał nad światem, 
który jest Jego dziedem, A.być może, że tak Go wołano wszędzie, tyle rąk 
wyciągało się do niego ze wszystkich stron płonącej Europy, że sam nie 
wiedział, dokąd najpierw skierować swe kroki ? Któż na ziemi tajemnice 
Boskic odgadnie ? i E 

Dziś, w Dniu Zadusznyn, = czas zatrzyma się na chwilę w swoim biegu. 
zawiruje koło nogiź, zaszuni jesiennyri liśóri, rozkołysze w płonykach 
świec... A gdy tylko czas przystanie, — znów otworzą śię zabliźnione ra- 
ny, znów trysną łzy z oczu, a strumienie zndenią się w rwące rzeki bólu, 

I znów natki będą wyciągały ręce do Boga, i znów dzieci, których oj- 
cowie zginęli od kuj, będą odmawiać tragiczną: litanię drugiej wojny. A 
już najwięcej chyba, tych matek i dzieci zbierze się w Polsce, w tej Pols- 
ce, która była tak daleko, że Pan Bóg jej nawet czasen dojrzeć nie mogi 
za chrurani, A były to chmury, które powstały z oparów krwi nęczeńskiej, 

I popłynie polska litania zaduszna do nieba: 

za połegłych w kampanii wrześniowej, pod Gdynią i Krakower, pod Wars 
szawą | Kockiem, jak Polska długa i szeroka - modliny się, Panie s 

Za poległych w. kazpanii francuskiej, w obronie cudzej ziemi = mod- 
lmy:.się, Panie | ; | | 

Za poległych pod Narwikiem w Norwegii, pod Tobrukiem w Afryce, 1 w 
iieERamdii, i w Belgii, i w Holandii, za polegzych na ziemi włoskiej, ża 
utopionych w walce o Atlantyk, za strąconych nad Londynem lotników, za 
pomordowanych w Oświęciniu, Tremblince, w Dachau, w Ravensbruck = modli- 
ny się, Panie, MODŁIMY SIĘ,PANIE ! I pytany Cię przez nasze łzy, przez na- 
szą rozpacz, przez ból — kiedy wreszcie nagrodzisz nasze dzicel pa -wO 
morze cierpień — wolnością, kiedy za hekatomby ofiar dasz nan.Polskę ta- 
ką, o jaką walczyli nasi zmarli, polegli 1 pomordowani ?i „AB 

A skoro Bóg.usłyszy tę modlitwę, to błagalne wołanie, — to być. noże 
znów ukryje głowę w dłoniach i zapłacze, I nad grobani, i R = 
rozsienyni na Świecie, i nad tymi, których tysiące znów zamknięto w pol- 
skich więzieniach, A | Ex 

I moe w takiej chwili, noże nareszcie = zejdzie na polską ze ee L 
zasadzi na niej drzewo zielone, drzewo olbrzyiiie, drzewo radosne, które 
adSzumi Wo 1 moścdią a * | | 


„cia belgradzkiego oddziału Korninternu, 
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ko-Katolickiego w Aneryce / prezes Józef TL. Kania/, Związku Polek /prezes- 
ka Adela Łagodzińska/, | | ARE n ; 
W dniu 8 października z okazji pobytu delegacji Swiatpolu odbył się 


„w Chicago, staranien Syndykatu Dziennikarzy; pokaz filmów polskich dla 


publiczności amerykańskiej, = +. ABE | Do ae WE 
V ranach: swego pobytu w U.S, ha dyr. Lenartowicz odwiedził liczne sku- 


"pienia Polonii AMierykańskiej. Jednyr,ż ważniejszych tenabów rozmów dele= 


sECJi, JEŻE stosunek Polonii: Anerykańskiej do sprawy III Zjazdu Polonii. 
Zagranicznej, który Światowy Związek zamierża zorganizować W toku BEZJE 
szłyr, a który mógłby się stać wielką nanifestac ją wszystkich wolnych Po- 
laków na świecie, na rzecz,walki, o sprawiedliwość dla Polskiś | 
an Wicedyrektor Bwiatpolu redzBólesław Wicerzbiański odwiedził skupłs- 
ka Polonii Kanadyjskiej, gdzie równiez. na o t na pełne zrozumienie dla 
reprezentowanego przez Światpol:poglądu, że w chwili obecnej akcja nie- 
podległości owa aałej Polonii Zagranicznej powinna być: skoordynowana 1 or- 


ganizacyjnie powiązaną, Pi 
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Zwołanie sesji nadzwyczajnej Kongresu USA przez preżydeńta Trumana 
na koniec listopada rb. jest faktem najdoniślniejszym w perspektywie ubie- 
głcgo tego tygodnia. Zwoływańie sesji nadżwyczajnej Kongresu W praktyce 
parlanentarnej USA miało miejsce dotychczas tylko'z przyczyn, które sta- 
wały się z czasem faktómi: nótowanyni na poczesnym miejscu w historii. 
Tm razen Kongres na postanowić przyśpieszenie pomocy materialnej dla 
Európy Zachodniej przed właściwą realiżacją planu Marshalla, Zwołanie : 
Kongresu niewątóliwie stonówi odpowiedź USA na proklamowanie korńnisty- 
cznej ofenzywy przeciw Włochom i Francji,w związku z powołdnien do Ży=. 


| GG Bema l he WE ENEI y II-ej turze, t.j.obejrujące koruny po- 
niżej 9,000 mieszkańców, przyniosły jeszcze większe zwycięstwo partii de 
Gaulle'a, niż w I-ej turze 19.X.47.. Sytuacja polityczna we Franc jimak- 
ła w związku z tym faktem dalszermy zaostrzeniu. Socjaliści francuscy i 
partia radykalna katolicka /M,R.P./ zblokowali się celen zorganizowania 
-niezależnego od de Galle'a ośrodka politycznego, zmniejszając tym Sa” 
mym iwidoki na szybkie dojście do skutku koalicji. antykorunistycznej pod 
wodzą de Gaulle'a Wydaje się jednak, że akcja ta raczej zióże *tylBONNRIE= 
wiele opóźnić dojście de Gaullistów do. władzy, gdyż w obecnej kon BEgGBRa- 
cji partyjno-polityczńej rząd Ranadień, w jego obecnym składzie na żie= 
więlkie widoki utrzymania się, Znaczenie wyborów w Il-ej turze w dniu 
26.X.47r. polega na tym, że wykazały one znaczne cofnięcie się wpływów 
koministycznych na francuskiej wsi, Błęden byłoby jednak uńiemać, że za- 
sadnicze przemiany polityczne we Francji, W wyniku „ostatnich wyborów, bę- 
dą się mogły odbyć w drodze spokojnej ewolucji, Koruniści są zdeęcydowa- 
ni bronić swoich pozycji i nie dopuścić do stąbilizacji oraz polepszenia 
warunków ekonoricznych.i politycznych w.kraju. A nie trzeba zadponinać, 
że riają oni prócz bojówek, broni i arunicji — rówież wpływy „w:zwdązkach 
Zawodowych, wystarczające na proklanowanie strajków w nonentach dogod= 
mych dla poli tykG bominternu + Ja ynsan g bezpośredni wpływ na stan bez- 
owieczeństwa i stan ekonomiczny kraju. | l 


Pierwgza_awanture korunistyćzna W_EOTYŻU o charakterze czysto poli- 


tycznyn i na większą skalę niata miejsce w związku z zebranienr organiza- 
cyjnym tazw. Międzynarodówki Uciśnionych, W sali Vagran w Paryżu zebra- 
ły się delegacje eruigracji czeskiej, polskiej, ruruńskiej, jugosłowi.ań- 
skiej, bułgarskiej | rosyjskiej — reprezentujące myśl niepodległościową 
swoich krajów 1 dążenie do wyzwolenia z pod sowieckiego łapcia, Zdawało” 
by się, Że robotnik paryski powinien sprzyjać ruchowi robotniczerm w 
Bułgarii, czy Polsce, dążąceru do wolności. walki ekonomicznej, „prawa 
strajków, wolnego organizowania się i td. Tak jednak nie jest, Kormnis= 
ta francuski uważa, że jeśli w Sowietach lub krajach przez nie kontzedlós 
wanych robotnicy i chłopi siedzą w łagrach i więzieniach — Vo jest wszy” 
stko w porządku, nawet jeśli tam są posadzeni za walkę o. swój byt i prze” 
konania., Dlatego też przed salą Wagran zebrały się tysiączne tłumy, zor- 
zanizowanych bojówek korunistycznych,. które turbowały członków “Mlędzy- 
narodówki Uciśnionych" i starały się niedopuścić do zebrania za wszelką 
cenę. Słaba interwencja policji francuskiej niewiele pomogła, kilkadzie- 
siąt osób poważnie poturbowano, Moskwa pokazała, że niena zamiaru dopu- 
cić, aby niewolnicy z okupowanych przez Rosję krajów Europy nogli sir 
gdziekolwiek organizować i buntować, Ale zajścia w Paryżu nie stanowią 
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ostatniego słowa w tej spraw WE 4 2 m 4 
banie, Podobnie jak biały osrat nić Wył u N a 
| kę > maa” R , BYĆ ą wolno- 
scl uciśnionych ludów - tak sano nie uda się “ýzerwonenu caratowi, 
gowiety dobiega końca, Partie ere a To o | ać 
Bułgarii:i Polski został kwi dow j ram Ma E o 
l aty zlikwidowane jako stroni twa $ j 
ostatecznie oddane pod k SR loZok i I. EA A 
AO 5 zosiaż A rolę Pc Macek i Nagy — są na enigra- 
do aż Z cowany ha szubienicy, a Maniu oczekuj Buka- 

E 3 z B i je w Buka 
Fe ie nore darzą, sofczyć, Ostatni walny prar 
ró p | pskiej w sowieckiej Europie -~ lLtkołajczyk - PEŁ © 
ślada w ostatnim tygodniu, Zniknięcie Mikołajczyka sta af ame 
ny historii na drodze do przejścia sowieckich krajów — Algi. WESA 
dniej Europie na dtogę systeru nonopartyjnego prowadzącego a ko BIE 
Eo Ek Ą i nigdzie więcej, Pouteszenie Potkowa, proces 
Mani I cie, Iikołajczyka -to fe s i in- 
ku zaledwie 3=ch nłesi > wa że m e "O 2 Eda 
cja podbitych terytoriów w Europie, które nają Ja orodze: ode > ro- 
lẹ fundanentu ale budowy sowieckiej "Neuropy" tylko a. GAL rr a 
Się.0Q napółzrcęlizowanego narzeniea Hitlera. krajach t cha 120 e 
lione podbitej Tudności - około 90 rdlionów stanowili ji 8 — zduszenie 
zatym ich „organi zacyj. politycznych i podporządkowanie kotuniston sta - 
nowiło Główne i najtrudniejsze zadanie Krenla, którego wykonanie, ze 
= a 21 E musiało zostać przyśpieszo= | 

i acja niezależności politycznej partii chłopskich we wdchodniej 
duropie =~ jest koniecznyn: warunkiem do przeprowadzenia udanej nobiliza- 
SE nas chłopskich w służbię sowieckiego imperializmu, Tak sądzą "reali- 
styczni' politycy na Kremlu. i 

Histeria wojenna w Sowieta i ek 

me ig wojenna w Sowietoet zmierza do punktu szczytowego. Okres- 
lenie nastrojów w propagandzie, radio i prasie sowieckiej jako."histe- 
ria" =- nie jest bynajmniej przesadne. Obywatel sowiecki ma wierzyć, że 
USA niczym innym się nie zajruje, jak wyrabienien bonb atorowych i, że 
conajrnniej jedna taka "atomówka' jest przeznaczona na każdy kołchoz, 
Świat zadaje sobie pytanie, co właściwie ma znaczyć cała ta pani. karska 
propaganda, ale wytłumaczenie raczej wydaje się proste, Polityka USA w 
dużych zarysąch strategicznych -zmierza do izolacji i do blokady ekonomi - 
cznej sowieckiego Iuperiun, Podział świata na sowiecki i nie-sowiecki 
jest groźny dla Moskwy, w której zdają sobie sprawę, że o ile taki po- 
dział się utrzyma, to świat sowiccki będzie biedniał pod wpływen syste- 
ru korunistycznego — a świat nie-sowiecki będzie coraz zamożniejszy» 
Proporcja sił rusi się w takim układzie zmieniać na niękorzyść inperiun 
sowieckiego. Obiecany przez sowieckiego profesora Wargę kryzys ekonort- 
czny w USA nie nadszedł, a zdegradowanie go ostatnio w hierarhii życia 
sowieckiego i skarcenie przez Stalina za nieudany horoskop - nie wiele 
zmienia ;san fakt, W Sowietach zdają sobie sprawę, 'że odizolowanie inpe- 
rium. Z5S% Wmez z SaGelitori — to skazanie tych terytoriów na powolne udu- 
szęnie przez kormnizn i wygubienie ich ludności w łagrach - starają się 
więc do takiej izolacji i blokady nie dopuścić., Najlepszymi sposoben na 
to byłaby wojna otwarta - ale do takiej wojny Sowiety nie są jeszcze 
przygotowane, Pokój ~ rozwijający się po dotychczasowej wypadkowej sił 
politycznyek,na. verenię niędzynerodowyrm — to właśnie organizowanie tej 
blokady,; Pozóstaje więc tylko trzecie wyjście: paraliżowanie świata nie- 
sowieckiego groźbą wojny, niepokojarni rewolucyjnymi i znuszanie go GO „R 
koszbownych zbrojeń na wewnątrz i nazewnątrz i przez to opóźnienie blo- 
kady, Aby ten stan wytworzyć — w Sowietach obywatele ruszą wierzyć, źe 
zostaną napadnięci przez kapitalistów — a w krajach nie=sowieckich, ru- 
Szą wierzyć, że Bowiety się zbroją i są gotowe do wojny, Równowaga nje- 
stała jest lepsza, zdaniem bolszewików, niż stały, niekorzystny układ, 
sił międzynarodowych.» | | 

HISTORIA JEDNEGO NUMERU "GAZETY TUDOUEJ' 
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| ie Gzłonek Kongresu USA :Gordon, który bawił w Polsce Z wycieczką par- 


Janenterzystów anerykańskich, przywiózł z sobą do $t.Zjednoóczonych od 
Mitke korektorską nuneru "Gazety ludowej" z czerwony. skreśleniani ar 
-ykaułów,usuniętych przez cenzurę, > «ii 


„oroNa pierwszej stronie skreślono cały tekst .110Wy wygłoszonej W “Sej- 
nie'- przez posłankę ånnę Chorążynę z klubu P,S„I. Tytuł mowy, skonfi sko” 
wanej przez cenzora w całości brzni: "Wolność słowa w Polsce , a.oLQ"" 
ka czerwona krecha zdobi zarówno tytuł, jak całą resztę tekstu, Tuz 


obok cenzor sowiecki skreślił wiadomość telegraficzną, podaną przez so- 

wiecką agencję “Tass”, donoszącą z Moskwy, że rząd Polski i Jugosławii 
postanowiły nie wziąć udziału w konferencji paryskiej, poświęconej przygo” 
towaniu planu Marshalla... Cenzor nie chciał widocznie, ażeby czytelnik yachi 
polski wiedział, że decyzja “rządu polskiego“ zapadła w Moskwłę, O czym ny 
'Tass' wiedział, zanim dowiedział się o tym sam rząd polski... a 


Na stronie drugiej — w opisie przybycia ORP "Błyskawica" z Anglii kard; 
do Gdyni, cenzor skonfiskował jedno zdanie — mówiące, iż "społeczeństwo ają 
gdyńskie ma głęboki Żal do władz, iż nie zawiadomiono go o powrocie bo~ TIY 
haterskiego polskiego okrętu wojennego i że ukryto przed nim fakt. i da- D 


tę powrotu", ażeby do powitania okrętu i jego załogi nie dopuścić, Na. 
tejże stronie skonfiskował cenzor o nastrojach paniki, panujących w Chełm- 
szczyźnie, Nastroje te — mówiła skonfiskowana wiadomość “powstały na tle 
masowych aresztowań 'członków Polskiego $tronnictwa ludowego przez Beza 
piekę'' i na tle wzywania chłopów do urzędów bezpieczeństwa,” gdzie stawia 
się im do wyboru — albo wystąpienie z P.S.L, — albo wysiedlenie 1 kon= 
fiskatę ziemi,” Tia i , w — URETS aAA. 

| Na stronie trzeciej-skonfiskowano krótki artykulik o planie karshal- 1a 
la, gdyż zawierał słowa następujące: "inicjatywę amerykańską należy uz- 
nać za objaw dodatni”... Cenzor -sowiecki nie chciał, aby czytelnik polg "Gai 
ski przeczytał te właśnie słowa...Obok, na tejże stronie skonfiskowano | gim, 
sprostowanie powiatowego komitetu P.S: w Kozienicach, zaprzeczające * . . - 
twierdzeniu *'Bęzpiell', iż niejaki peJ. Mi; aresztowany pod żarzutem prze- 
chowywania broni jest członkiem Polskiego Stronnictwa Ludowego.. 

" Widać, że jak Bczpieka coś mówi — to musi być prawda i nikomu za- 
przeczać nie wolno" = komentuje koBresman Gordon, poczym dodaje: ~ "prze= 
tłumaczyłem moim kolegom z Senatu i z Izby każde słowo skonfiskowane 
przez cenzora w tym jednym numerze "Gazety ludowej" i zgodziłiśmy się o ało 
wszyscy z tym, że to jedno daje:nam znacznie lepszy pogląd na istotę CE, ; 29151 
lów sowieckich w Polsce i w Europie Wschodniej, aniżeli setki stron ra=. | 
portów oficjalnych. l : l we 


t 
WTADOMOSCI_Z_KRAJU | 
„ELBLAG NA POMORZU stał się głośny ostatnio wskutek "strejku leka r ają 
rzy“. Wszyscy lekarze w tym mieście zwrócili karty rejestracyjne i zdje- z: 
li tabliczki z przed drzwi i zaprzestali praktykować. Przyczyną „były PA 
zbyt wysokie podatki, nakładane na wolno-praktykujących lekarzy. 4-innych 
miejscowosci donoszą. o podobnych masowo zdarzających się wypadkach, || 
132 REPATRIANTÓW z Rosji przybyło de Lublina "W tych dniach Spedzne-  --. 
wany jest dalszy transport w liczbie 8 tysięcy osób, „27 
KONGRES KONCESJONOWANEJ PPS zwołany został do Warszawy na dz.l4 
grudnia, SAR s | UE | ; 
SIEDLCE POBIZY światowy rekord posiadanych emerytów. Przed wojną 
Siedlce liczyły 4l tysięcy, obecnie posiadają 28 tysięcy mieszkańców, Z. 
czego 49% emerytów. Na drugim miejscu stoją urzędnicy, których jest 20%, 
EMISJA .BILBTÓW skarbowych została podniesiona z 6-ciu do. TO miliar- 
dów złocychę „ei | b A | e | 
33 POLAKÓW, skazanych przez sądy za różne przestępstwa na terenie 
Niemiec, władze okupacyjne przekazały Polsce, 
W ŁODZI wykryto na poczcie.nadużycia, polegające na przywłeszcza= 
niu sobie przesyłek ż zagranicy. Aresżtowano szereg osób z nączelnikiem. 
urzędu pocztowego Gepertem i urzędnikiem Cieplichem na czele, j 
REKTOREM UNIWERSYTETU Łódzkiego „mianowany został prof.,Kotarbiński, 
rektorem politechniki łódzkiej ..drsBohdan Stefanowski, | Ę 
S.P. JÓZEF WASOWSKI, prezes Związku Dziennikarzy, zmarł w Warszewie, 
- HANDEL Z ROSJĄ obejmuje „jedynie 40% produkcji polskiej, oświadczy: 
dyr.Banku Polskiego Lipiński, | 
NA 10 LAT więzienia skazana została pewna mieszkanka Grudziądza 
za to, że w czasie odsiadywania kary, w obozie pracy w Potulicach pisy- 
wała listy do krevmych W umeryce, zawierające"plotkiwo sytuacji w- Cok 
ce, 


U TORUNIY uruchomiona została w ubiegłą niedzielę nowa radiostacja. 
46 SKRZYŃ Z KSIAZKAMI przesłała Rada Polonii Amerykańskiej do kra- 
ju. Gdy warszawska delegatura Rady Polonii przystąpiła do rozwożenia 
tych skrzyń do miejsc przeznaczenia, zdarzył się charakterystyczny wy= 
padek: W jednej z bibliotek odmówiono przyjęcia 20-tu.skrzyń, tłumacząc, 
iż jest już 2-ga po południu i kończą się godziny urzędowania, Wydarze- 
nie to ilustruje, jakiego typu bibliotekarze pracują dziś w bibliotekach 
polskich, i jak wygląda ich zapał do pracy. SZ mL 

- W KRAKOWIE atwarto wspólną szkołę partyjńą dla aktywistów PPR i 


PPS. 


-7 -= 


, _ MINISTER POCZT:Putek podpisał w Moskwie układ o ruchu paczkowym 
między Polską a Rosją, Przy tej sposobności Putek oświadczył, iż przez 
polskic urzędy pocztowe przechodzi dziennie przeciętnie 5000 listów na 
wschód i ze wschodu, Cyfra ta daje pewne pojęcie o liczbie Polaków, trzy- 
manych jeszcze w Rosji, | | i 

KOMUNIŚCI NIE MOGA otrzymać pogrzebu chrześcijańskiego, oświadczył 
kardynał. Szuster przez radio watykańskie, chyba że przed Śmiercią OdWO— 
łają swe błędy. Wiadomość ta wywołała duże wrażenie w Polsce i może się 
przyczynić do -zaostrzenia stosunków z kościołem, gdyż, jak wiadomo, PPR- 
owcy stale.się domagają udziału księży +: u pogrzebach zmarłych człon- 
ków partii, 

PREZES SAMOPOMOCY CHŁOPSKIEJ Janusz ustąpił na jego miejsde miano- 
wany został dotychczasowy wojewoda warszawski. Dura, Ustąpią również wi- 
ceprezes Cieślak i czterech członków Zarządu. Czystka trwa, 

NOWĄ KATEDRY -..'Prawa antycznego“ utworzono przy Uniwersytecie war- 
szawskim, Katedrę tę objął profesor dr. Taubenschlag, 

PROCES MARYNOWSKIEJ, urzędniczki Ambasady brytyjskiej, oskarżonej 
o szpiegostwo, odbędzie się wkrótce w Warszawie, 

"SZKOŁA MORSKA została podzielona i umieszczona w dwóch miastach s 
w Gdyni i Szczecinie, Wydział mechaniczny pozostał w Gdyni, zaś wydział 
nawigacyjny, liczący L18b> uczniów - przeniesiono do Szczecina, 


U 
HIADOMOSCI_ LOKALNE 

_. Staraniem Polskiego Komitetu Pomocy w Dzień Zaduszny, t.jəw niedzie- 
lę, dne- listopada o godz.l5-ej, jak corocznie - odbędą się uroczystości 
żałobne na cmentarzu katolickim Haga, oraz procesja do grobów polskich, 
Polski Komiteb Pomocy prosi Rodaków o wzięcie licznego udziału. Procesja 
rozpocznie się punktualnie o godz.l5-ej c grobu powstańca z r.l.863. —De— 
móhtowicza / po prawej stronie od głównego wejścia/, : 

Dojazd tramwajem N,5 i 15,. 

| W Halsingborgu Związek Polaków organizuje Dzień Zaduszny, dnia 2-80 
listopada uczczenie pamięci zmarłych Rodaków, ofiar niomieckich obozów 
koncentracyjnych oraz złożenie wieńca na ich grobach, , 

" . Dojazd na cementarzułdbyimy przy pomocy specjalnie zamówionych nu- 
tobusów., 
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POLECAMY WYDAWNICTWA POLSKIEGO_INSTYTUTU_W_RZIMIE 


R,Piestrzyński - V pół drogi | Krs. 460 
Piskor — Siedem Ekscelencji i jedna i 6450 
H,Nagletowa - Eołdwiek z więziennej wieży 2.90 
J.Kaden Bandrowski - Miasto mojej matki 2 370 
>t eKuszelewska - Kobiety À 4,80 
l.Felsztyn - Energia atomowa 1 6,00 
"W,S.Reymont — Chłopi : 20,50 
J e London - Noc na Goħoto l4 

w - Diabli na Fuatino |. RAD 
B,Miciński - Portret Kanta i 430 
A,Strug - Portret.Gałązka jemioły "260 
S.LagerLóf - Legendy Chrystusowe R 3.70 
5,Piasecki - Jabłuszko | 5.60 

k — Nikt nie da nam zbawienia ™“ 6,30 
4 - Spojrzę:ja w okno "O DAGO 
j - Kochanek Wielkiej Niedźwie=- - 

i i dzicy C 6450 
Wybór Eo wojennych y oczach pisarzy i 9.30 
M.Berent ` ~ — Zmierzch bogów, O 2.20 
 Hostowiec - Dziennik podróży do Austrii _ - 

o A i Nicomiec | 2 
L,Kociemski |) = Bywa legenda ; a 
Z..Bohusz-Szyszko —- Nie żałuj nowych butów K 1 
J,Bielatówicz - Brygada karpacka. : L+ 
J.Zuławski - Na srebrnym globie, > eta 
hDbEUE — Dzieje jednego pocisku M 6» 


ZaBohusz Szyszko — Czerwony sfinks 20 
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| Podajeny tutaj relacje prasowe o ucieczce Mikołajczyka, chcąc dać 
czytelnikowi obraz wydarzeń ostatniego tygodnia, 

Pierwszą wdadomość podało radio warszawskie w kerunikacie, oC 20g 
nym w nicdzicię ubicgłą. Oto tekst tego korunikabus - 

"U 25 bne zgłosili się do prenicera Cyrankicwicza posc? Stani.sław 
Bańczyk oraz sekretarz goncralny NKW PSL, poseł Stanisław Wójcik, . Rr 

Posłowie Bańczyk i Wójcik zakorunikowali pronicrowi Cyrankiewiczowi, 
że prezes PL, Stanisław Mikołajczyk oraz jego sekretarka Hulewiczowa, 
skarbnik PSL Wincenty Bryja z żoną, Kazimierz Bagiński z żoną oraz Ste 
fan Korboński z żoną od paru dni zniknęli z Warszawy» | | 
W związku z tym władze zarządziły dochodzenia, SE i -i Ee 
Posłowie ilójeik i Bańczyk w swych zeznaniach stwierdzili, że według 
ich przypuszczeń, wyżej wyuienionę osoby zbiegły z Polski, 3 R 

Dalsze dochodzenia są w toku," i 3% 784138 „ZOE 
Tegoż dnia organ PSL "Gazeta udova został opanowany przez grupę 
działaczy z t,zw,lewicy, dotychczasowych redaktorów usurięto i w gaze- 
cie unieszczono korunikat, w którym czytamy, 1ż Mikołajczyk "uciekł w ta- 
jermicy, wprowadziwszy w brad swych współpracowników. Korunikat twien- 
dzi, iż taktyka: Mikołajczyka, łącznie z mianowaniem Jego osobistych przy- 
jacliół ao naczelnych władz partyjnych zniszczyła ruch ludowy w Polsce, 
"Mikołaczyk ucielzł — pisze. "Gazeta ludowa", ponieważ większość. jego par- 
til i masy chłopskie opuściły go. Rola Mikołajczyka w Polsce. była skoń= 
CZENE, uj Po „AMR 
Londyński "Dzicnhik Polski i Dziennik gołnierza' pisze? 
* atmosfere polityczna w Polsce Jest vak przesiąknięta prowokacją, 
że każda hipoteza — zarówno ucieczki, jak i przypuszczenie, że Mikołaj- 
czyk został "zlikwidowany" przez tych, którzy mieli w ty: swój intcres 
- może okazać się prawdziwa, Tylko czas może pr zyni.eść rozwiązanie tej 
zagadkowej afery i odpowiedzieć na to, jakie. losy spotkały 4-ch mężczyzn 
i 4 kobiety, których nazwiska wyriienia korunikat radia warszawskiego. 
Mikołajczyk ~ jak zwróciliśny ostatnio uwagę — zachowywał od dłuższego | 
czasu iilezenie. Z ostatnich publicznych wystąpień Mikołajczyka zanoto= 
wać należy: 28 września b,r., Mikołajczyk oświadczył w wywiadzie z kores- 
pondenten dziennika anerykańskiego "New York Herald Tri.bune*, że z Pols= 
ki nic wyjedzie bez względu na Vo, co się z Mie stanie; " 
8 października b.r,, jak doniosła prasa krajowa, odpyło się w War= 
szawie posiedzenie NKW PI, którerm przewodniczył Mikołajczyk, Na' PO 
dzeniu tym powzięto r.in,następującą uchwałę: | 

"Zasałly suwerenności narodowej, wolności, niezawisłości i niepodle- 
głości naszego kraju były są i pozostaną naszymi podstawowyri założenia= 
ML ideowya", : 
Od 8. października Mikołajczyk “zonl iki 1.o jego wystąpieniach w 
prasie krajowej nie znajdujeny żadnej wzmianki, E a. 
Nadmienić należy, że Żona p.liikołajezyka przebywa w W.Brytanii, a 
syn jego uczy się w szkołach angielskich, 
Oto dalsze osoby, których nazwiska wysienia komunikat radia warszew= 
skiego; |. h | E 
l. KAZIMIERZ BAGINSKI /lat 57 / - wieloletni poseł na Sejm, dawny 
działacz ludowy, b.więzień brzeski - należał do czołowych przywódców Pol- 
ski Podziennej 1 konspiracyjnego Stronnictwa Iudowego. Był on członki en 
Rady Jedności Narodowej, a w okresie Powstania w Warszawie, ministrem 
spraw wewnętrznych, W czerwcu 1945 został skazany na rok więzienia w pro- 
cesie moskiewski: Ló"tu polskich działaczy politycznych. W końcu 1946 ». 
został aresztowany przez Bezpiekę i w kwietniu br, skazany na 6 lat wię= 
zienia za wydawanie nielegalnego biuletynu PSL., Karę zredukowano im do 
połowy na- podstawie amnesGit, € lecie br, Bierut zwolnił przedwereino ję 
Bagińskiego z więzienia, 
2. WINCENTY:BRYJA / lat 50 / w okresie konspiracji był jednym z wyg 
bitniejszych działaczy ruchu podzieznego ludowców oraz w aparacie. Delega= 
bury Rządu, W lecie 1945 r. był kierownikiem politycznej grupy inteli- 
genckiej "Orka", nającej Ścisły związek z PSL. Jednak w końcu 1945 reżym 
zabronił "Once" wszelkiej legalnej działalności, Przed wojną Bryja był 
wiceprezesern Zrzeszenia CAE GEJ: Iudowej i Przyjaciół Wsi /prezeserm 
tej organizacji był profi rm Bujek/. 
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W PSL Bryja był skarbnikiem Naczelnego Komite ń ; 
również posłer do KRN i posłem do sa e ua 1 a = w 
sesji budzetowej Bryja, jako bankowie 1 | - a. 

sji a, J owlec, poddał nadzwyczaj ostrej i rzeczo- 
wej krytyce przecstawiony przez Cyrankiewicza projekt budżetu, 

STEFAN KORBONBKI., /lat 49 / z zawodu adwokat, należał do czołowych 
przedstawicieli PSL, Był on członkiem Rady Nacz,PSŚL i prezesem SCOASEZNER 
go o Sogn ię W | poselski do KRN i został również wybrany 
Ć zie. w je al > vS A 
żymową ustawę nA E|ną: s Ro. W ao GAR GG 

U okresie konspiracji Korboński zasiadał we władzach podzi : i 
Iudowego i od pierwszej chwili konspiracji należał do owych CEJSSÓW 
czy politycznych Polski. Podziagimjj.Przez szereg lat pełnił funkcje szefa 
t.zw.Kierownictwa Walki Cywilnej, Po aresztowaniu Wiceprerniera na Kraj 
Jankowskiego, w narcu 1945r. pełnił on do końca czerwca obowiązki Delega- 
ta Rządu, dJ ostatnich dni ach czerwca aresztowany został w krakowie nienal 
w przedehniu ostatniego likwidacyjnego zcbrania Rady Jeności Narodowej, Po 
kilku jednak dniach, na skutek interwencji Mikołajczyka, Korbońskiego 
zwolniono: z Í 

4, MARIA HULEWICZOWA w okresie wojny była unzędniczką w Ministerst- 
wie Spraw Wewnętrznych w Londynie, a od połowy 1945r, = była sekretarką 
iikołajczyka, jako wLóepreniera rządu warszawskiego, 

„Wydarzenie, o którym wsporina korunikat radia warszawskiego, jest 
kulminacyjnym punktem w likwidacji PSL, Jednego z pozostałych dotychczas 
barczo nielicznych w Polsce ośrodków legalnie opierających się reżymowi, 
Stronnictwo to szarpane było nieustannyri rozłanani i niszczone bezwzglę- 
dną akcją terrorystyczną Bezpieki. Kilkanaście dni teru grupa działaczy 
PSL na czele z Andia jen Viitosen wystąpiłu z żądaniem zwołania Rady Na= 
Gzałnej PSL i usur 1pcia Mikołajczyka ze stenowiska prezesa, 5 

Dodać należy, że prezes Rady Naczelnej PSL, Władysław Kiernik wyje 
chał legalnie za paszportem za granicę do St.Zjednoczonych, gdzie obec 
nie przebywa, ` 


U 
CO_MÓWI_REZYM ? 

w "svenska Dagbladet! ukazała się korespondecja z Warszawy lęBirm= 
baura, dziennikarza, stojącego bardzo blisko gonerata Grosza i uważane- 
go za jego tubę na zagranicę. Artykuł ten może byc przeto traktowany ja- 
ko odbicie stanowiska reżiru,. > 

"Dlaczego Mikołajczyk uciekł?- pisze Birnbaum, Kierownicy polityki 
dzisiejszej Polski byli zdecydowani nie czynić męczennika z czołowego. 
przywódcy legalnej opozycji. Jeśli więc Mikołajczyk oparł swą decyzję na 
przekonaniu, że nie pozostaje dla niego nic więcej do roboty w Pol.sce 
to z objektywnęgo punktu widzenia miał rację. Gdg Mikołajczyk w r. 1944 
wystąpił z rządu polskiego w Londynie, zaproponowano nu w Moskwie stano” 
wisko premiera, Popełnił on wtedy błąd i zażądał jedynie stanowiska wi- 
cepreniera, by nie brać zbyt wielkiej odpowiedzialności za zmiany, idące 
ze wschodu. Drugi błąd popełnił on jesienią 1946, odrzucając wstąpienie 
do bloku. W dalszyr ciągu swego artykułu charakteryzuje Birnbaun progran. 
Mikołajczyka i przyczyny jego bankructwa. £ więc postulat przyjaznych 
stosunków zarówno ze Wschodem jak i z Zachoden, co okazało się niewyko” 
nalne wobec romroju stosunków międzynarodowych, Następnie przeprowadzenie 
reforr społecznych, przy zachowaniu daleko idących swobód obywatelskich, 
co jednak nie dało się pogodzić z dążeniani lewicy, która mogła przepro- 
wadzić swe plany jedynie przy ograniczeniu wolności deriokratycznej ta- 
kiej, jak ją pojmują na Zachodzie, Wreszcie, jeśli Polska ma przestać 
być krajem rolniczym 4 stać się przenysłowjym nie może to być wykonane 
pod rządani chłopskimi, | Á 

Na zakończenie — zastanawia się Birnbaum, czy z chwilą wyjazdu Mi- 
kołajczyka zniknie wszelka legalna opozycja w Polsce? Autor twierdzi, że 
w ostatnich czasach rolę tej opozycji przejruje coraz wyrażniej Kościół 
Katolicki, Do ostatniej chwili kierownicy lewicy w Polsce micii iluzje 
że uda się doprowadzić do jakiegoś kotprorisu, R e. 

Stanowisko powyższe potwierdził Cyrankiewicz w SW przenówieniu na 
otwarciu sesji sejmowej w Warszawie, oświadczając, że władzom udało się 
dotychczas unicnożliwić 35 tysięcy prób nięlegalnej ucieczki zagranicę; 
lecz Mikołajczykowi jednak udało się zbiec, Sejn powołał specio lieu o 
misje, KtOn a opracować rezolucję © skreśleniu ii kołajczyza, Erin 
Korbońskiego z list poselskich. Skreśleni. równiez nają bye pozostali 4 
posłowie P3leu w Bejmie,w liczbie pięciu, Jednoczesne Gomółka aaa 
dział nową Serię procesów przeciw najblizszym towarzyszon ZA m 
celon przeprowadzenia dowodu ich współpracy Z anglosaskim “inperlakhiz- 
Teto Y 
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"NOWINY OBOZOWE" polski tygodnik społeczno-infornacy jny,ukezu jący 
się w strefie francuskiej, zamieszcza artykuł pióra p.l.Brzezińskiego, 
z którego podajemy kilka wyjątków: | | K 
" Mówi się często, że pozostaliśny na obczyźnie ze względów polity- =a 
cznych., Jeżeli tak jest istotnie, trzeba sobie jasno te cele polityczne c 
określić i uprzytoznieć oraz wyciągnąć stąd wnioski praktyczne, dające 
wskazówkę, w jakim kierunku nany działać i czym się mamy zajrować, Dzia- 
łalność polityczna na emigracji noże nieć tylko jedno znaczenie: pragnie” 
nie, by wpływać w określonym kierunku i w określony sposób na przyszłe 
losy narodu polskiego. Teru zagadnieniu powinni też poświęcać swą MyŚl, . ni 
swe siły ~ no i swoje środki ci, którzy na obczyźnie pozostali... s» 
Gdy.sobie uprzytomniny, ile uwagi w obecnym życiu uchodźebia polskie LA 
go poświęca Się pierwszorzędnyu zagadnienio:: politycznym, a ile sponami 
| rozgrywkon, których istotne znaczenie jest dla niewtajermiczonych niez. 
| zrozumiałe, dojdziemy do whiosku, że niestety w życiu naszego uchodźftwa 
| polityka odgrywa coraz zmięjszą rolę, że niestety, conajnniej część na". 
_' szych działaczy zagadnieniom politycznym poświęca zbyt nało uwagi... 

Nie należy nylić zagadnienia t.,zw.partyjnictwa z zagadnieniem dzia= 
łalnhości politycznej. Partie nogą i powinny zajmować się polityką. Może — Dai 
się jednak zdarzyć, że działacze z partiani nie związani, mają Darcze | 
określone poglądy polityczne, a nie należą do żodnych partii jamnya 
ani tajnych. Może się też zdarzyć, że działacze partyjni mieszają cele 
ze środkani działenia i zatracają wszelką linię polityczną, Mozo DYOR 
cietrzewionym partyjnikien, a wogóle nie mieć pojęcia o polityce. 

Słyszy się często GŁOS; że nalęży zaprzestać walk politycznych, 
Jest to pewne nieporozumienie, Sądzę, że trzeba na gwałt upolityozniić 
Życie uchodźtwa polskiego, skoro właśnie dla celów politycznych pozon 
tajemny na obczyźnie? | 
Niektóre zjawiska w życiu uchodźtwa polskiego zdcją się wskazywać 
na upadek życia politycznego, a rozwój partyjnictwa. Nieraz to part 
ctwo potrafi się maskować pod płaszczykiem 'organizacyj społecznych"; 
ale nie znicnia to istoty rzeczy, którą jest walka klik o stanowiska. 
Sądzimy, że byłoby właśnie zdrowiej dla Życia polskiego, gdyby wszy= ip 
stkie ugrupowania występowały jako jawne ruchy polityczne, a nie stroi- 
~ ły się w różne płaszczyki. Społeczeństwo nogłoby wówczas żądać od Di 
| ujawnienia ich dążeń i na tej podstawie udzielać poparcia temu lub imne 
/ mu ugrupowaniu polityczneru, tan, gdzie polityka jest na niejscu, np. w 
wyborach do reprezentacyj, mogących mieć charakter polityczny» | 
H Tynczasen nasze życie idzie fałszywą drogą. Powstała teoria, że nie 
E można przeprowadzać wyborów, Ukraińcy mogli przed niedawnym czasen prze” 
prowadzić wybory władz naczelnych na zasadzie powszechnego głosowania — 
Polacy rzekomo nie mogą. Równocześnie wpływ na powoływanie ciał repre= 
zentacyjnych politycznych oddaje .się organizacjom specjalnym, które nie 
powinny rieć z tym nic wspólnego. Wobec tego organizacje te stają się 
terenem walki partii, ale te partie nie ujawniają o co chodzi, w ten 
sposób wypacza się właśnie nasze życie, a siły i środki przeznaczone na 
osiągnięcie celów politycznych idą na cele paGr/jne", 
BE HUMOR KRAJOWY | i 
Pewien oficer sowiecki zapytał burmistrza w nałym miasteczku, ile 
lat potrzebuje Polska na odbudowę, k 
u mo zależy” = odparł Polak,- "Jeżeli będziecie nam pomagali, to 
pięćdziesiąt. Bez was może skończyny za dwadzieścia lat," 
T | 
W rarszawie mówią, że w związku z zaostrzenien stosunków Kościoła LE 
z reżimem = Byrierski zabronił oficerom swej armii podpisywać się»*«» 
krzyżykien, j 
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o Prenurerata "Wiadomości Polskich" kosztuje 2 korony miesięcznie, Prosi- 
| ny o czytelne podawanie nazwisk i ndresów na przekazach, - 
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Godziny przyjęć w Redakcji: od ll-ej do 1$-ej w dnie powszednie. 
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